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J iL fiu  nieporównany! w y z fz y  nad pochw*ly,j'' 
Któremu wiecznie winien naród zoftał cały 
Zafzczep Nauk; w zó r guftu, światła wprow adzenie,’ 
O to  C ię w  now e iafnych godności j)romienie 
Ozdabia flufzny w yb ó r i godny A U G U S T A .
O ! gdybym  mógł mieć złote Horacego uilal 
Z  Pindarem latać, wiązać 7. Archilochem Jcimbiĵ
A lbo natchniony Bachem̂  fzumieć Dythyrambijy 
W ted yby m ey radości echo roznloflo fię ,
T o  na w ynioflym  Pindzie^ to rośnym Atojie.
L ecz gdzie tnnie zapęd nieiie? w ybacz o! iedyny - 
M uz wiefzczku i piefzczoto, dziedzicu Sabiny, 
Sąiiedzie Sarbiewa, {^olku Teokryta\
N o w y  urok zdziwione zm yfly moie ch w yta ,
Nowy Duch w  fobie czuię, i now ym  tchem d yfzę, 
K iedy Ciebie rozważam^ i do Ciebie pifzę.
Próżno fię kufzą w  polot nieodziane ikrzydła, 
próżno chce ścigać Pegaz^ gdy krócą w ędzid ła. 
Geniusz  ̂ iftność tw ó rcza , taiemna a czczona,
Nie każdemu łaikawa upierzą.ramionaj 
N a wielkiego A d a m a  padło iey w ybranie,
W  Jego D ufzy fw e chciało założyć miefzkanie,
W  nim dla fiebie czci fzuka, iey to fprawą ręki, 
SłyfzeUśmy Słow iańlkiey L iry  dziwne wdzięki j
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Słyfzeliśm y na przemian przeftroione to n y ,
Boakgo, Marofia, i Greckiey Saphony;
A  gdy z lotu w  pow ażny chód przefzła ochota.
Znaleźliśm y now ego w  onym  Herodota.
W y w io d łfzy  z  ćm y ięzyk a , c^cego Tacyta,
W artych  go zdolność m oina przediięwzieć fię chwyta*
W ielk i Bifkupi^l przez C ię Chodkiewicza znam y,
I W  iego uwielbianiu Ciebie uwielbiamy!
C iefzy K r o ł a , ośw ieca Naród 'świeża praca,
Która drogę zaw iłym  fzperaniom ukraca,
I Polfzcze, iey  w  niezfornych baianiach zamglone,
U kazuie pierwiaftki z źrzodeł wyw iedzione.
Juz znamy Fundatora w iary Micczyftawa  ̂ .
I co zdobyła baczna dzielność Bolejfawa,
Znamy m iękkość naftępcy, rządy Kazimierza^
I co śm iały Bolejław pfuie lub zprzymierza.
Z y i ty lk o , a poznać fię dość nam dasz na fobieJ 
L ecz  nie mnie ukazyw ać n aleiy  C if  Tobie.
Niema prawa do Ciebie czas, co w fzyftko  grzebie,
Będzie C ię z dziwem wikrzefzał świadom y przez Ciebi€
Polak, granic, w oln ości, i o yczyzn y  ftanu,
I wiele w  T obie  winien naylepizemu Panu.
M onarcha, co ieft oycem  kraiu, łaik fzafarzeinj 
O zdobił C ię Infułą, w ynióił Dygnitarzem.
U w ie ń czy ł wartą cnotę, umiesz z  gruntu fądzic,
I nauczać, ćżas, zebyś dał przykład, iak rządzić.
W infzuiąć czyile  dufze i obyw atele.
Dla mnie umieć w infzow ać, byłoby Zawiele.
T e n  chyba, który iak T y  śpiewa, pifze, m ó w i,'
W infzow ać Dygnitarza zdoła narodowi.
Ja przeftaię na fercu m oiey ¿yczliw o ści,
Nie mierz ofiar w artością, lecz fzalą m oiności^
Rozum , naukę, cnotę, ni&ba w  Cię w poiły,'
Zewfząd w ielkiś, dość ¿ y c z ę , by lat przedłużyły.

nayniźfzy podnóżek
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